
Dla W, Brytanii minctf czas
zbierania owoców z inwestycyj XIX w.
Zamiast zastawiać się w amerylfańskim lombardzie
Londyn winien obrócić wzrok na Warszawę, Pragę, Belgrad i Moskwę

LONDYN (obsł, wł,),
Po środowym oświadczeniu premiera ' 

Attlee co do planów rządu zaradzenia 
ciężkiej gospodarczej sytuacji W Bryta­
nii, pierwszym mówcą wczorajszej de­
baty był kanclerz skarbu Dalton.

Dalton zaznaczył, że okres* w którym Anglia 
żyła ze swych inwestycji dokonanych w w. XIX 
minął. Jedną z przyczyn była ostatnia zwyżka 
cen w dolarach, wynosząca w ub. miesiącu 20%. 
Drugim powodem jest niepowodzenie brytyjskiej:

Nota szefa Polskiej Misji Wojskowej w Berlinie 
w sprawie odmowy władz brytyjskich 

przymula ostatniej partii Niemców z Polski
BERLIN (PAP.)
"Władze brytyjskie zawiadomiły szeia Pol­

skiej Misji Wojskowej w Berlinie, generała 
Prawina, że uważają swe zobowiązania od­
nośnie przyjęcia do strefy brytyjskiej 1,5 
miliona Niemców repatriowanych z Polski 
za wypełnione. Przedstawiciel brytyjski po­
dał w szczególności, że do dnia dzisiejsze­
go przybyło już 1,4 miliona Niemców do 
strefy brytyjskiej, a pozostałych 100.000 
uzupełnią Niemcy, którzy w strefie amery­
kańskiej czekają na wpuszczenie ich do 
strefy brytyjskiej.

Indonezja prosi
o spieszne przysłanie komisji ONZ

NOWY YORK (PAP).
Urzędujący sekretarz generalny ONZ ogłosił, ie otrzy­

mał od premiera Indonezji depesze, Żądające Jak najszyb­
szego przysłania na teren operacji komisji ONZ dla nad­
zoru nad wykonaniem warunków zawieszenia broni.

Oczekuje 6ię, że delegat Filipin, wystąpi do 
Rady z wnioskiem o mianowanie komisji złożonej 
z 5 narodów: Filipiny, Indie, Australia, USA i 
.Wielka Brytania.

Mianowanie takiej komisji wydaje się najod­
powiedniejszym wyjściem, ponieważ premier 
Indonezji oświadczył, że rząd jego nie zamiefza 
przyjmować propozycji mediacyjnej USA, zgadza 
się natomiast na arbitraż komisji ONZ.

Czego szukają Amerykanie 
na duńskiej Grenlandii?

MOSKWA (PAP)
Dziennik „Trud" stwierdza, że w ostatnin^, 

czasie wzmógł się silnie nacisk USA na Da­
nię w sprawie ustąpienia Grenlandii Stanom 
Zjednoczonym.

Dziennik radziecki obala twierdzenie Amery­
kanów, że chcą oni zawrzeć umowę z Danią w 
sprawie Grenlandii w ramach ONZ, gdyż — jak 
stwierdza „Trud" — statut ONZ nie przewiduje 
możliwości ustąpienia baz wojskowych przez je­
dnych członków ONZ innym członkom tej orga­
nizacji. Stany Zjednoczone posiadają w Gren­
landii wielkie bazy wojskowe, a ostatnio wybu­
dowali tam jeszcze jedną tajną bazę morską i 
prowadzą usilne poszukiwania bogactw natural­
nych, spodziewając się znaleźć tam pokłady ura­
nu i toru. '

... oraz w Egipcie ?
KAIR (API)
Dziennik „Al Misri" wskazuje, że rząd ame­

rykański zdefiniował swoją politykę wobec Egip­
tu według następujących wytycznych:

1. wysłanie do Egiptu amerykańskiej misji woj-

Zuchwały napad gangsterski
na znane zakłady francuskie

PARYŻ (PAP).
W środę rano bandyci zaatakowali zakłady 

„Panhard et Levassor". Podjechali oni do tych 
zakładów dwoma samochodami, sterroryzowali 
personel za pomocą automatów i rewolwerów, 
oraz zawładnęli sumą 10 milionów franków, prze­
znaczoną na wypłaty robotnikom. Następnie 
bandyci zbieglj swymi samochodami. 

X

ofensywy eksportowej, wywołane kryzysem opa-1 
łowym i katastrofalną zimą. Jednocześnie Stany 
Zjednoczone eksportowały dwa razy więcej ani­
żeli sprowadzały, a powodem lego jest fakt, że 
odbudowa Europy i Azji postępuje znacznie wol­
niej aniżeli przypuszczano.

Odpowiadając na zarzńty Churchilla, że po­
życzka została roztrwoniona, min. Dalton przyto­
czył szczegółowe dane odnoszące się do wydat­
ków tej pożyczki:

2S’/« wydatków pochłonęła żywność. 27’/« surowce, 21‘/« wy­
datki na maszyny i wszelkiego rodzaju sprzęt, 12*/> na tytoń,

Generał Prawin wysłał w związku z tym notę 
do Rady Kontroli, w której zwraca uwagę na 
okoliczność, że władze brytyjskie zobowiązały 
się przyjąć 1,5 miliona Niemców z Polski.

Rząd polski nie może być odpowiedzialny za 
nielegalną infiltrację Niemców z różnych stron 
do strefy brytyjskiej, zwłaszcza, że przybysze 
nie mogli dostać się bezpośrednio z Polski, 
wskutek braku wspólnej granicy między Pol­
ską a brytyjską strefą okupacyjną.

Generał Prawin podkreślił w nocie, że cyfra 
1,4 miliona Niemców przyjętych w brytyjskiej 
strefie, podana przez przedstawiciela brytyjskie- 

“ gó,”j4sf wygórowana.
Należy przypuszczać, że cyfra ta obejmuje 

również Niemców, który przybyli z Polski do 
strefy brytyjskiej przed zawarciem układu o 
przesiedleniu Niemców do brytyjskiej strefy 
okupacyjnej, tj. przed 14 czerwca 1946 r. We­
dług układu zaś, władze brytyjskie zobowiązały 
się przyjąć 1,5 miliona Niemców z Polski od 
chwili podpisania go. W zimie br. władze 
brytyjskie oświadczyły, że czasowo przerywają 
repatriację Niemców wskutek ostrej zimy, 
uznając w ten sposób swój obowiązek przyjęcia 
dalszych transportów.

Nota w końcu zaznacza, że w strefie bry­
tyjskiej przyjęto dotąd nie więcej niż 1,3 
miliona Niemców z Polski, wobec czego 
władze brytyjskie zobowiązane są przyjąć 
jeszcze 200.000 osób.

skowej celem przygotowania armii egipskiej na 
przyjęcie nowej' amerykańskiej broni,

2. przedłużenie rurociągu naftowego z Arabii 
do wybrzeży Egiptu przy zapewnieniu ułatwień 
w eksploatacji terenów naftowych w Egipcie dla 
towarzystw amerykańskich,

3. inwestycje amerykańskie w Egipcie.
Dla realizacji tego programu St. Zjedno­

czone są gotowe udzielić Egiptowi odpowie­
dnich kredytów. Mustafa Maher Bey, egipski 
min. handlu toczy obecnie w Waszyngtonie 
rozmowy na ten temat.

Jeszcze jedna komisja ONZ

dSa spraw bałkańskich
Rząd grecki traci dawny optymizm

NOWY YORK (PAP),
W usiłowaniu do wyjścia ze ślepego 

zaułka, w jakim ugrzęzła sprawa grec­
ka — Rada Bezpieczeństwa wyłoniła 
komisję, która ma powziąść w tej spra­
wie konkretne decyzje.

W skład komisji wchodzą Stany Zjednoczone, 
Związek Radziecki, Francja, Polska, Wielka Bry­
tania, Australia i Kolumbia. Uchwała o wyłonie­
niu komisji zapadła 10 głosami przy powstrzy­
maniu się delegata Związku Radzieckiego Gro- 
myki.
Aresztowania wśród lewicowych 
dziennikarzy

LONDYN (oiłst. Wł.).
W Grecji wydano rozkaz aresztowania redaktorów pism le- 

TUR pionierem oświaty socjalistycznej
Uczęszczaj do szkoły TUR

a 4‘/» na sprowadzane z Ameryki tilmy, t1’/« poszło na wy­
żywienie Niemiec i inne dostawy do tego kraju.

W zakończeniu min. Dalton wyraził nadzieję, 
że przez wysiłki W. Brytania wydobędzie się z 
tej burzy tak jak wydobyła się z innych w cza­
sie wojny.

Obecny kryzys w Anglii 
to wynik ignorowania Europy wsch.

Po przemówieniu premiera Attlee za­
brał głos poseł Ziliacus, lewicowy soc­
jalista.

Jego zdaniem, w polityce rozwijanej przez Bry­
tyjską Wspólnotę Narodów należy dać pierwszeń­
stwo krajom wschodniej Europy i Rosji Sowiec­
kiej, które to obszary wywożą nadwyżkę arty­
kułów i surowców. Zdaniem Ziliacusa — W. Bry­
tania nie może sobie pozwolić na tragikomiczne 
widowisko, w którym
min. spraw zagranicznych gra rolę Sa icho 
Panchy u boku Don Kichota Churchilla, 
walczącego z wiatrakami komunizmu.

Nię może sobie również Anglia pozwolić na 
zastawianie się w lombardzie St. Zjednoczonych 
po to, by móc wygrażać pięścią Rosji Sowiec­
kiej. Szlak odbudowy gospodarczej Anglii pro­
wadzi przez Pragę, Warszawę, Belgrad i Moskwę.

Proj‘ekt rządowy przewiduje 
drastyczne zarządzenia 
oszczędnościowe

■LONDYN (PAP)
Rząd złożył w parlamencie projekt ustawy; 

mającej przyczynić się do zwalczania kry­
zysu ekonomiczno-finansowego. Projekt ten 
zawiera następujące zasadnicze postanowie­
nia:

1. Rząd ma kjerować surowce i węgiel do przemysłów eks­
portowych, cieszących się pierwszeństwem.

2. Wprowadzenie dłuższego dnia pracy w przemysłach klu­
czowych łącznie z kopalniami.

3. Drastyczne obcięcie importu luksusowego z krajów o moc­
nej walucie. Redukcja ta ma objąć m. in. benzynę, filmy i ar­
tykuły żywnościowe z Ameryki.

4. Obcięcie przydziałów żywności dla restauracji i oszczędno­
ściowa zmiana systemu punktowego.

5. Zmniejszenie przydziału benzyny dla pojazdów motoro­
wych. Przewiduje się również obcięcie tych przydziałów na 
cele handlowe i nawet dla wojska.
• Jak słychać Rada Generalna brytyjskich Zw. Zaw., repre- 
rentująca 7 milionów członków, zaaprobowała plan premiera 
Attlee, zgadzając się również na kontrolę rekrutacji sił ro­
boczych.

Rezerwa i brak entuzjazmu w prasie
LONDYN (obsł. wł.)
Ostatnie oświadczenie premiera Attlee 

ąie wywołało entuzjazmu w prasie brytyj­
skiej. Korespondenci parlamentarni dzien­
ników stwierdzają, że nie tylko opozycja 
była niezadowolona, ale że również pewną 
dozę niezadowolenia widać w kołach Par­
tii Pracy, które sądzą, iż propozycje pre­
miera nie są zbyt radykalne. „Times" wy­
raża żal, iż zbyt duża część programu ujęta 
jest ogólnikowo. Komunistyczny „Daily 
Worker" w artykule zatytułowanym „Dro­
ga do ruiny" pisze, że cały ciężar spodnie 
na robotników, podczas gdy bogatsi się wy­
kręcą.

wicowych, które ogłosiły komunikat przywódcy partyzantów 
gen. Markosa. Komunikat domagał się usunięcia trzech mini­
strów greckich. W depeszy z Aten korespondent radia bry­
tyjskiego donosi, że rząd doszedł do przekonania, iż lokalne 
sukcesy wojsk rządowych nie zdołaja przy obecnym układzie 
sił złamać całkowicie ruchu powstańczego.

Wyroki śmierci na partyzantów
ATENY (API).
Sądy wojskowe w Koziana i Seres skazały na Śmierć 

48 partyzantów greckich, wziętych ostatnio do niewoli 
w Macedonii. 3 kobiety, które dostały się do niewoli w 
czasie niedawnych walk pod Greveną, skazane zostąły na 
dożywotnie więzienie.

LONDYN (obsł. wł.).
W wywiadzie udzielonym jugosłowiańskiej 

agencji prasowej marszałek Tito oskarżył obce 
mocarstwa o mieszanie się w wewnętrzne spra­
wy Grecji i pogarszanie stosunków między Ju­
gosławią a Grecją.

,,Ekspres Bałkański" 
wykoleił się koło Kut 
przy szybkości 92 km na godzinę

PRAGA (PAP).
We wtorek wieczorem na stacji Sekuły 
w pobliżu Kut, na granicy słowacko- 
czeskiej, uległ katastrofie „Ekspres Bał­
kański**. Według doniesień nieoficjal­
nych 16 osób zostało zabitych, a 35 od­
niosło rany.

Agencja CTK donosi, że w wyniku dochodzeń 
wstępnych maszynista i palacz tego pociągu zo­
stali aresztowani. Urzędowy komunikat mini­
sterstwa transportu stwierdza, że ekspres wje­
chał na 6tację Sekuły nie zmniejszając szybkości 85 
kilometrów na godzinę, przejechał zwrotnicę na 
rozgałęzieniu torów i wykoleił się. Parowóz prze­
wrócił się, dwa wozy pasażerskie zostały kom­
pletnie rozbite a wagony bagażowy i pocztowy 
silnie uszkodzone. Według dotychczasowych do­
niesień wśród ofiar katastrofy nie było cudzo­
ziemców. Wśród zabitych znajduje się jedna 
4-letnia dziewczynka oraz kilku wysokich urzęd­
ników kolejowych. Spod szczątków kilku rozbi­
tych wagonów wydobyto zwłoki 16 pasażerów. 
17 osób odniosło ciężkie rany, u kilkudziesięciu 
stwierdzono lżejsze obrażenia. -r ,

Przyczyną tragicznej katastrofy jsst karygodna lekko­
myślność maszynisty, który z szybkością 92 km na godzinę 
usiłował minąć zwrotnicę przy wjeździe na stację. Na 
miejsce katastrofy przybyła natychmiast komisja mini­
sterstwa komunikacji oraz władze śledcze. Ciężko rannych 
pasażerów przewieziono do szpitali w Słowacji j na 
Morawach.

Łlopis przystopuje do utworzenia
nowego rządu republikańskiego

PARYŻ (API)
Jak już donosiliśmy w Paryżu podano wczoraj 

do wiadomości, że emigracyjny rząd hiszpański 
pod przewodnictwem Rudolfa Llopis wręczył swą 
rezygnację prezydentowi Martinez Barrio. Dy­
misję rządu poprzedziło bezpośrednio wycofanie 
się z gabinetu ministrów komunistycznych. W 
związku z ustąpieniem rządu nie podano żadnego 
oficjalnego wyjaśnienia.

LONDYN (obsł. wł.).
Wobec ustąpienia Llopisa toczą się narady 

w sprawie utworzenia nowego rządu republi­
kańskiego na wygnaniu. Według doniesień, 
Llopisowi powierzono misję utworzenia no­
wego rządu. Zamierza on stworzyć rząd bez 
komunistów i bez grupy, która sprzeciwia się 
jakiejkolwiek współpracy z ugrupowaniami 
prawicowymi i monarchistycznymi.

• ♦
Dłuższa rozmowa

ambasadora R. P. 

z min. Marshallem 
dotyczyła całokształtu stosunków 

polsko-amerykańskich 
WASZYNGTON (PAP).
DNIA 6 SIERPNIA BR. AMBASA­
DOR R. P. JÓZEF WINIEWICZ OD­
BYŁ DŁUŻSZĄ ROZMOWĘ Z SE­
KRETARZEM STANU GENERA. 
ŁEM MARSHALLEM.

Dziennikarzom, wśród których 
wizyta wywołała duże zaintereso­
wanie, ambasador Winiewicz o- 
świadczył, że rozmowa dotyczyła 
całokształtu stosunków polsko- 
amerykańskich. Co do szeregu za­
sadniczych zagadnień gospodar­
czych, ambasador złożył sekreta­
rzowi stanu memorandum, na te­
mat raportu płk Harrisona o sytu­
acji gospodarczej Polski. Memoran­
dum to podkreśla konieczność zre­
widowania stosunku rządu Stanów 
Zjednoczonych do sprawy udziele- 

: nia Polsce pomocy pounrrowskiej,
_____ ____________________________ Z 

Z ostatniej chwili

Koniec strajku w Tunisie
WARSZAWA (P. R.).
Według nieoficjalnych danych podczas starć 

w związku ze strajkiem powszechnym w Tunisie 
około 40 osób zostało zabitych, 1000 odniosło 
rany. Z Tunisu donoszą, że w środę wieczorem 
francuski rezydent oficjalnie zakomunikował o 
zakończeniu strajku i projekcie zmiany taryfy 
płacy.
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U podłoża afer
Jesteśmy społeczeństwem zdolnym w imię 

miłości Ojczyzny do najwyższych poświę­
ceń. Tkwi w’ tym jednak głęboki tragizm, że 
gdy padnie słowo „Ojczyzna*4 — przeciętne­
mu Polakowi kojarzą się zawsze tylko obra­
zy zmagań bohaterskich i wielkich ofiar, 
za które historia jakże często skąpi nam 
później oczekiwanej zapłaty. Posiada to 
swoistą wymowę, że olbrzymi kapitał na­
rodowej gotowości do poświęceń potrafimy 
wykorzystywać tylko w aureoli okropności 
wojny, że gdy ona się kończy, świadomość 
w spólnoty losów' i wyraźne poczucie współ­
odpowiedzialności każdego członka pań­
stwowości za losy grupy kryje się gdzieś 
w zakamarki narodowej psychiki.

*
Zbiegło się w sposób charakterystyczny, 

że równolegle z obchodami sierpniowej rocz­
nicy wybuchu Powstania Warszawskiego 
odbywały się w paru punktach kraju proce­
sy sądowe przeciwko wielkim aferzystom, 
ludziom, którzy zmyliwszy czujność odpo­
wiedzialnych czynników nadzorczych, zdo­
łali popełnić nadużycia, sięgające często mi­
lionów złotych.

W chwili, gdy czyta się tego rodzaju in­
formacje, trudno jest określić dominujące 
uczucie, jakie one budzić powinny: czy sa­
tysfakcji, że przestępców tych dosięgła ka­
ra, czy niepokoju, gdyż przecie świadczą 
one o korupcji, która zakradła się w ogniwa 
naszego aparatu gospodarczego. Nie to chy­
ba jest jednak najważniejsze. Fakt, że wojna 
pozostawiła nam w spadku demoralizację 
życia publicznego jest wiadomym powszech­
nie i dobrze się dzieje, iż opinia informowana 
jest o tym, że akty sabotażu gospodarczego, 
eksploatujące, nasz organizm państwowy, 
ścigane są z całą bezwzględnością prawa. 
O wiele większy ciężar gatunkowy posia­
dać będzie w tym wypadku ustalenie, jaki 
odzew wśród szerokich mas wywołują wy? 
siłki, mające na celu likwidację wojennych 
a niewątpliwie w dużym stopniu 1 przed­
wojennych wynaturzeń, określenie, w jakim 
stopniu budzą one zazdrość (mielmy na­
dzieję, że u bardzo nielicznych), że przecie 
„są tacy, któryiń się prawie udało'*, w jakim 
zaś traktuje się je obojętnie, jaki zaś procent 
widzi w akcji uzdrawiania aparatu produk­
cji 1 wymiany konieczność, która jedynie 
umożliwi podwyższenie stopy życiowej sze­
rokiego ogółu i wzmocnienie si# państwa 
jako całości.

Odpowiedź na to pytanie Jest trudna. Wie­
my jednak jedno. Dziesiątków milionów zło­
tych, 50 ton cyny, całego transportu maszyn 
rolniczych, nie można przyrównać do przy­
słowiowej igły w stogu siana. Dokonanie 
tych nadużyć mogło mieć miejsce bądź przy 
współdziałaniu, bądź przy całkowitej obo­
jętności otaczającego środowiska. Współ­
działanie zakwalifikować łatwo — jest ono 
również złodziejstwem. Jak natomiast oce­
nić ludzi, którzy o dokonywaniu nadużyć 
wiedzieli, bądź domyślali się, nie zdobyli się 
jednak na żadne przeciwdziałanie?

Tak to już jest, że złodziejem w naszej 
opinii społecznej nie jest ten, który kradnie, 
lecz dopiero ten, na którego zapadnie wy­
rok sądowy. Wobec nadużyć niewykrytych, 
jeśli ich się domyślamy, czy nawet jesteśmy 
Ich pewni, wykazujemy zadziwiającą pobła­
żliwość,, nie spotykaną wśród innych zdro­
wych społeczeństw.

I to jest niewątpliwie najgroźniejszym zja­
wiskiem. Akcja zmierzająca odgórnie do za­
cieśnienia kontroli nad ludźmi, którzy z racji 
zajmowanych stanowisk mają możliwości 
popełniania nadużyć, pozostanie zawsze po­
łowiczną, o ile nie wesprze jej wzmożenie 
nacisku kontroli oddolnej, kontroli ogółu 
ludzi, którzy przecież sobie nazwajem pa­
trzą na ręce. Opinia publiczna powinna wy­
kazywać tu większą czujność, niż komisje 
specjalne, sankcje społeczne powinny wy­
przedzać sankcje karne.

Że jest obecnie pod tym względem inaczej 
niż być powinno, łatwo udowodnić — trud­
niej nakreślić drogę ewentualnej przemiany. 
Już na pierwszy rzut oka nasuwa się jednak 
jedno stwierdzenie: przertflana taka to upo­
wszechnienie poczucia odpowiedzialności za 
sprawne funkcjonowanie państwa, to ściąg­
nięcie patriotyzmu z piedestału śmierci za 
Ojczyznę do obowiązku codziennej czujno­
ści, żeby wszystko to, na co mamy indy­
widualny wply^ z dziedzin naszego życia 
społecznego, pracowało wydajniej, precy­
zyjniej, by zmuszała do tego nie tylko groźba 
karnych konsekwencyj, ale wewnętrzne po-' 
czucie każdego obywatela.

Do wykrystalizowania się tego rodzaju 
typu świadomości społecznej pchają fakty, 
naginają nas konkretne wymogi życia pań-

Co można zobaczy ć na Międz.Targach Gdańskich
Gdańsk, w sierpniu

Między wykończonymi w pośpiechu stoiskam:. 
od pawilonu do pawilonu spacerują gdańszcza­
nie zorientowani doskonale w postępach budo­
wy. Stali bywalcy komentują postępy, chwalą 
lub ganią — jednym słowem, interesują się nie­
mal każdym szczegółem.

W dzień otwarcia, od wczesnego rana na 
skwerze Kościuszki zgromadziły się tłumy pu­
bliczności.

Jest 10 rano. Na teren Targów przyjeżdża wice­
premier Władysław Gomułka i marszałek Rola- 
Żymierski. Po ^obejrzeniu pawilonów i wygłosze­
niu przemówień nastąpiło uroczyste otwarcie 
Targów w Gdyni a następnie w Sopocie. Fale 
publiczności płyną alejam; i przelewają się^ przez 
pawilony. Obok polskiej mowy słyszy się roz­
mowę w językach francuskim, angielskim, ro­
syjskim.

Zwiedzamy hale wystawowe. W pierwszym

Skarga egipska przeciw W. Brytanii

na Radzie Bezpieczeństwa ONZ
LONDYN (obsł. wł.).

Na wtorkowym posiedzeniu Rady Bezpie­
czeństwa w Nowym Jorku delegat brytyjski 
Cadogan odpowiedział na zarzuty Egiptu 
przeciwko W. Brytanii.

Egipt stoi na stanowisku przedstawionym przez 
premiera egipskiego Nokraszi Pasza, który wniósł 
o anulowanie anglo-egipskiego traktatu z r. 1936. 
Zażądał on, aby Rada Bezpieczeństwa nakazała

Marshall zapowiada
złagodzenie warunków pożyczki

LONDYN (obsł. wł.).
W Waszyngtonie amerykański sekretarz stanu 

Marshall ogłosił, że rząd amerykański zgodził się 
na przeprowadzenie konferencji z ministrami 
brytyjskimi w sprawie złagodzenia warunków po­
życzki amerykańskiej. Min. Marshall złożył to 
oświadczenie na konferencji prasowej w tym sa­
mym czasie kiedy w Londynie premier Attlee

Nowa przeszkoda w realizacji planu Marshalla
Kampania przedwyborcza w USA nie oszczędzi polityki zagranicznej

NOWY JORK (PAP.)
Ostatnie przemówienie kandydata republikań­

skiego na prezydenta USA senatora Tafla, 
świadczy, że polityka zagraniczna zajmie czoło­
we miejsce — na równi z poli.tyką wewnętrzną — 
w partyjnej rozgrywce wyborczej. Zdaniem wa­
szyngtońskiego korespondenta „New York Post” 
jeśli republikanie oprą się w kampanii wybor­
czej na prawym skrzydle swej partii, nadzieja 
świata na pokój i ptosperity będzie niezbyt 
„różowa”. Republikanie sprzeciwiać się będą 
prawdopodobnie wszystkim projektom admini­
stracji waszyngtońskiej, będącej w rękach demo­
kratów. Tym samym plan Marshalla stałby się 
również polem walki obu partii, co — niezależ-

„Steny" podziemnej produkcji w Warszawie 
przekazane do muzeum

WARSZAWA (PAP).
Dnia 6 bm. w ramach święta jubileuszowego 

pracowników Fabryki Konrad Jarnuszkiewicz i 
S-ka -w Warszawie w hall fabryki odbyło się 
uroczyste przekazanie Muzeum Wojska Polskie­
go pozostałych narzędzi i półfabrykatów kon­
spiracyjnej wytwórni „Stenów" zorganizowanej 
i prowadzonej w okresie okupacji niemieckiej 
przez grono robotników fabryki — żołnierzy 
Armii Podziemnej.

Produkcja zapoczątkowana została w pażdzier-

Chór polski w Pradze
na II miejscu

PRAGA (ĄPI)
W Pradze zakończone zostały konkursy śpie­

wacze w ramach Światowego Festiwalu Młodzie­
ży. W konkursie wzięło udział 123 młodych 
śpiewaczek i śpiewaków oraz 6 chórów. Pierw­
sza nagroda za śpiewy chóralne przypadła ze­
społowi jugosłowiańskiemu, 2. polskiemu, 3. zaś 
— francuskiemu. Nagrody za śpiewy solowe zdo­
byli w pierwszym rzędzie śpiewacy Związku Ra­
dzieckiego.

śtwowego — twarda konieczność współ­
działania i współodpowiedzialności za wszy­
stko, co się wokół nas dzieje. Fakty te do­
prowadzić muszą do utrwalenia w mental­
ności przeciętnego Polaka kilku kardynal­
nych prawd, warunkujących zachowanie się 
w określonych sytuacjach życiowych. W da­
nym wypadku chodzi o doprowadzenie do- 
tego, by kilka truistycznie brzmiących twier­
dzeń stało się obiegowi monetą naszej mo­
ralności, byśmy w tej lub innej formie przy­
pominali sobie ciągle, chociażby to, że po­
ziom życia każdego z nas Jest zależny ściśle 
od dobrobytu 1 bogactwa państwa jako ca­
łości, że wszystko, co jest własnością pan-

(Od specjalnego korespondenta API)
I pawilonie dwa stoiska puste. Nie zdążyły na 
■ czas transporty z eksponatami węgierskimi i cze- 
! skimi.

W różnobarwnym bogactwie towarów i reklam 
i wyróżnia się wspaniałe stoisko „Philipsa". Za-- 
! rowki zwykłe i specjalne, aparaty radiowe i 
j elektrycńie. Firma duńska wystawia obrabiarki 
i elektryczne. Duża liczba ciekawych ogląda z za- 
"Tnwytem szwajcarskie zegarki.

Najokazalej przedstawia, się polskie stoisko 
przemysłu papierniczego. Pos'ągi z masy papiero­
wej wyglądają bardzo dekoracyjnie i estetycznie. 
Dalej stoisko Centrali Eksportu porcelany i 
6toisko ze wspaniałymi meblami bydgoskimi. Jak 
zwykle gustownie urządził swe stoiska prze­
mysł spożywczy, i jak zwykle prześcignął go 
przemysł fermentacyjny.

Przechodzimy do następńfego pawilonu. Ukryty 
w mchach i paprpciach 6-metrowy borowik 
spółdzielni „Las” — i nie wiadomo po co —

ewakuację wojsk brytyjskich z Egiptu i Sudanu 
i zlikwidowanie obecnej administracji w Sudanie.

W odpowiedzi Aleksander Cadogan zażądał, aby Rada 
Bezpieczeństwa odrzuciłą proSbe Egiptu. Egipt związany 
jest z W. Brytanią traktatem,którego ważność kończy się 
w r. 1956. Rada nie może wkraczać w stosunki między 
państwami związanymi tego rodzaju zobowiązaniami trak- 

' tatowymi, których wykonywanie jest ściśle przestrzegane. 
Delegat brytyjski podkreślił, że obecność wojsk brytyj­
skich ocaliła Egipt od faszyzmu i sprawiła, źe kraj ten 
jest daleko bogatszy od innych krajów dotkniętych przez 
wojnę. Gdyby układ z r. 1936 nie był w mocy, oświad­
czył delegat brytyjski, to należy wątpić, czy wojna skoń­
czyłaby się zwycięstwem sprzymierzonych i czy ONZ by­
łaby powstała.

Obrady odroczono do poniedziałku.

przemawiał w. Izbie Gmin. Sekretarz stanu 
oświadczył, że konferencja zakończy się wpro­
wadzeniem ewentualnych zmian do postanowień 
układu finansowego dotyczącego konwersji i 
ograniczeń handlowych.

Min. Marshall oświadczył również, że bank eksportowo- 
Jmportowy anulował pożyczkę dla rządu węgierskiego w 
wysokości 7 milionów dolarów. Pożyczka ta udzielona być 
miała na umożliwienie Węgrom nabycia bawełny.

ni.e od piętrzących się przed nim trudności mię­
dzynarodowych — może całkowicie uniemożli­
wić jego realizację.

Pelzhausen, morderca z Radogoszczy
przed łódzkim sądem

ŁÓD2. (PAP).
W prokuraturze Sądu Okręgowego w Łodzi zo­

stało ukończońe śledztwo w sprawie Waltera 
Pelzhausena, komendanta więzienia w Rado- 
goszczy pod Łodzią. Pelzhausem będąc członkiem 
NSDĄP i funkcjonariuszem policji niemieckiej,

" *■ '
niku 1943 r. przez rusznikarza Kaplera. Po spo­
rządzeniu odpowiednich planów 1 przygotowaniu 
w najcięższych warunkach konspiracyjnych pro­
dukcji — pierwszy „Sten" gotowy był w lutym 
1944 r., po czym przystąpiono już do produkcji 
seryjnej. Ogółem w tajnej wytwórni wyprodu­
kowano 180 szt. „Stenów” i 60 magazynów. Wy­
twórnią czynna była jeszcze w pierwszych dniach 
powstania przekazując powstańcom 70 nowych 
„Stenów”, co stanowiło wówczas około 2On/o po­
siadanej przez powstańców broni maszynowej.

Częściowe podwyższenie
taryfy pocztowej

WARSZAWA (API)
Z dniem 10 sierpnia br. zostały podwyższone 

stawki opłat pocztowych za usługi dodatkowe 
wykonywane na żądanie klientów. Między in­
nymi opłata za polecenie wynosić będzie 15 zł 
opłata za poświadczenie odbioru przesyłki przez 
adresata 10 zł, opłata za pośpieszne doręczenie 
20,— zł.

Opłaty zasadnicze (za list, paczkę, przekaz 
itp.) pozostają bez zmian.

stwa, Jest własnością wszystkich 1 każdego 
z nas z osobna. I jako konsekwentne wnioski 
— defraudant, który okrada państwo, okrada 
po części każdego z nas, ściganie zaś nad­
użyć jest obowiązkiem każdego obywatela 
państwa, a nie tylko komisji specjalnych, nie- 
sprzeciwianie się bowiem złodziejstwu jest 
Jego popieraniem.

Gdyby zaś tego rodzaju truizmy były 
prawdami żywymi, dałyby w sumie po­
wszechne poczucie odpowiedzialności za lo­
sy państwa, podyktowałyby obowiązek nie 
tylko nadstawienia głów-', gdy wybucha 
wojna, lecz i złapania złodzieja za rękę, gdy 
Sięga po państwowe pieniądze, T. J. 

dzieci przebrane za krasnoludków, z brodami 
z waty.

W pawilonie morskim na osnutych sieciami 
stoiskach wystawiają rybacy swój towar. Tru­
dno wydobyć efekty artystyczne z takich elemen­
tów, jak beczułka solonych śledzi i skrzynki 
dorszy, ale ożywiły je estetyczne opakowania 
konserw.

Największym wystawcą jest tutaj Centrala 
Rybna i „Dalmor”, ale i pomniejsze spółki wy­
kazują wielką żywotność. Przy stoiskach tych 
gromadzą się cudzoziemcy. Dobrze że pierwsze 
dni Targów zastrzeżone są wyłącznie dla kup­
ców, bo nieustanny napływ zwiedzających unie­
możliwiłby zawieranie transakcji handlowych.

Druga część wystawy mieści się w Sopocie na 
terenie dawnego kasyna. Z chwilą, kiedy w 
częśći gdyńskiej wicepremier Gomułka przeci­
nał wstęgę otwarcia, w Sopocie wbijano ostatnie 
gwoździe w niewykończonych jeszcze pawilo­
nach. To prywatna inicjatywa wykańcza swe 
dzieło.

Pawilon ludowego przemysłu artystycznego stoi 
już gotowy kusząc bogactwem barwnych kili­
mów i narzut. Pudełka, drobiazgi zakopiańskie 
i lalki krakowskie — przebogaty kiermasz o wy­
sokim poziomie artystycznym. Artystyczne pan­
tofle, lalki i ceramika Łódzkiej Spółdzielni Pla­
styków ozdobią już wkrótce wystawy Londynu, 
Sztokholmu, Wiednia i Nowego Jorku. Centrala 
przemysłu artystycznego „Varimex” walczy o 
lepsze z ludowym przemysłem, bogactwem 1 
poziomem artystycznym wystawionych ekspona­
tów.

Tu znów-pawilon księgarski Francji, a obok 
polskie firmy wydawnicze skupiły się w jednym 
stoisku. „Czytelnik" wystawił własny kiosk.

Jutro będziemy świadkami transakcji handlo­
wych, które będą dalszym krokiem na drodze 
ożywienia naszych stosunków z zagranicą.

Irena Wodzińska

Stoiska przemysłu ludowego 
budzą powszechne zainteresowanie 
gości zagranicznych

GDYNIA (API).
Na Międzynarodowych Targach Gdańskich 

poczesne miejsce zajmuje przemysł ludowy i ar­
tystyczny. Oddzielny pawilon zajęty przez Min. 
Kultury i Sztuki jest dowodem, jak wielką wa­
gę przywiązujemy do sztuki ludowej. Szczegól­
ną uwagę zwracają stroje ludowe z całej Pol­
ski, następnie ceramika, pośród której dominu­
je ceramika kaszubska, piękne tkaniny różnego 
rodzaju, lalki, przedmioty kute z ipetalu itd. 
Wszystkie eksponaty budzą zainteresowanie 
gości zagranicznych.

jako naczelnik więzienia na ul. Kopernika w Ło­
dzi, a następnie komendant jednego z najstra­
szniejszych obozów koncentracyjnych w Rado- 
goszczy pod Łodzią, w czasie od października 
1939 do stycznia 1945 r. dopuścił się zbrodni 
przeciwko ludzkości, mordując tysiące niewin­
nych ludzi.

Szczegółowe śledztwo ustaliło, że Pelz- 
hausen osobiście wydawał rozkazy mor­
derstw, tolerował zabójstwa, dokonywane 
przez swych podwładnych, a’ przede wszyst­
kim sam brał udział w masowych egzeku­
cjach więźniów. Rozprawa przeciwko Pelz- 
hausenowi odbędzie się w Sądzie Okręgo­
wym w Łodzi.
I ------- ------- -------

Pilne prace nad uruchomieniem 
portu Kołobrzegu 

WARSZAWA (P. R.).
Po uruchomieniu portu węglowego w Ustce 

przychodzi obecnie kołej na port w Kołobrzegu. 
Wykorzystanie tego portu jest zadaniem pil­
nym, z uwagi na projektowany eksport polskie­
go węgla. Przewiduje się, że w najbliższym 
czasie port, w Kołobrzegu będzie mógł przeła­
dować dziennie 1 000 ton węgla.

Ogłoszenie o zakupie 

Okręgowy Zarząd Kin 
w Poznaniu
podaje do wiadomości, iż zakupuje 
wszelki sprzęt kinotechniczny, jak: 
projektory, latarnie, malety, lampy 
łukowe, lustra do lamp lukowych, 
silniki elektryczne 220/380 V do 
3,5 KM, przetwornice wszelkiego ty­
pu, wzmacniacze, głośniki, prostow­
niki, obiektywy, fotokamery wszelk. 
rodzaju, wszelkie lampy typu Klang- 
film, Zeiss Ikon i ich zastępcze, oraz 
wszelkie części zamienne po cenach 
wolnorynkowych.

Zakup uskuteczniamy codziennie z wyjąt­
kiem niedziel i świąt od godziny 10 do 12.

„Film Polski“ 
Okręgowy Zarząd Kin 
Poznań, ul. Chełmońskiego 21 

8.19O Tel. 62-95
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Kolonie letnie w powiecie ostrowskim Kronika krotoszyńska
— W spadku po okupancie odziedziczyła Pol­

ska ogrom zniszczeń natury gospodarczej i mo­
ralnej. Straszne spustoszenie spowodowała woj­
na i okupacja niemiecka wśród dzieci polskich, 
pozbawiając je środków koniecznych do roz­
woju fizycznego. Brak odpowiednich środków 
żywnościowych oraz opieki lekarskiej dla pol­
skich dzieci spowodował ich niedorozwinięte 
fizyczne, anemię oraz szerzącą się w zastrasza­
jący sposób gruźlicę płuc. Taki stan zdrowia 
budzi poważne obawy na przyszłość. Zdrowie 
dzieci trzeba wszystkimi dostępnymi środkami 
ratować.

W trosce o zdrowie dzieci i młodzieży Mini­
sterstwo Oświaty wspólnie z Ministerstwem 
Zdrowia zorganizowało w roku bieżącym na sze­
roką skalę zakrojoną akcję kolonijną. Akcję’ tę 
na terenie powiatu prowadzi Inspektorat Szkol­
ny przy pomocy Powiatowej Komisji Kolonijnej.

Po całorocznej ciężkiej pracy szkolnej zorga­
nizowano odpoczynek dla 1 300 najbiedniejszych 
dzieci z terenu naszego miasta i powiatu. Ak­
cją tą planowo przeprowadzoną objęto tą mło­
dzież, która opieki najbardziej potrzebuje. Naj­
liczniejsze są kolonie w Psarach i w Mikstacie. 
Obydwie te miejscowości są idealnym miejscem 
na zorganizowanie kolonii. Miejscowość Psary 
położona jest nad rzeczką Ołoboczką wśród la­
sów, pól i łąk. Takie samo położenie ma Mik-
stat. Zabudowania, w których mieszczą się kolo- ty przyśpieszyło wypłatę reszty subwencji ko­
nie w obydwu wypadkach nadają się doskonale {lonijnej. (ch)

E ** Liii i?'.«* .."jii

Adres Redakcji i Administracji: ul. Kościel­
na 9, tel. 753.

Repertuar kin: Słońce — „Nauczycielka bawi 
się".

Dyżury lekarzy i aptek: Nocny 8 bm. dr Szew­
czyk, do 11 bm. Nowa Apteka.

Z URZĘDU STANU CYWILNEGO
Urodzenia zgłosili następujący ojcowie:
Synów: Józef Franke, Józef Matyśkiewicz, Ed­

mund Ludwiczak, Teodor Bischoff, Czesław Grem 
blewski, Paweł Tomczak, Henryk Józef Kmieciak, 
Waldemar Fudziński, Czesław Bestian, Czesław 
Niewiada, Tadeusz Karaśkiewicz, Józef Sokoło­
wski, Augustyn Czarnecki, Józef Olejniczak, Jó­
zef Marszałek, Bronisław Ratajczak, Stefan To­
maszewski, Czesław Namysł.

Córek: Jan Jańczak, Jan Biegalski, Jan Kope- 
cki, Kazimierz Kozłowski, Marian Kurdziel, Łu­
cjan Sokołowski, Józef Jończak, Józef Kłusak, 
Antoni Nowak, Tadeusz Krawczyk (bliźnięta). 
Józef Hellak, Tadeusz Mąka, Tadeusz Czwordon, 
Franciszek Podejma, Józef Józefiak, Wojciech 
Mocek, Edward Komorowski, Franciszek Bro­
dnicki.

Śluby: Franciszek Duszyński (muzyk) — Ger­
truda Jachimowska, Alfons Garyantesiewicz 
(urzędnik) — Lesława Anna Borusiak, Marian 
Krzesińśki (kupiec) — Helena Cieśla, Władysław 
Bartosz (nauczyciel) — Maria Józefa Organista. 
Władysław Sadowski (robotnik) — Katarźyna 
Walczak, Jerzy Józef Idźkowski (leśniczy) — 
Maria Jadwiga Muszkieta, Feliks Kazowski (m. 
rzeżnicki) — Helena Kamzol, Edward Kaźmier- 
czak (ślusarz) — Stanisława Jańczak, Stanisław 
Pakularz (szofer) — Zofia Łęcka,

Zgony: Barbara Simińska z d. Michałowska 
(wdowa) lat 67, Jan Algierski 3 dni, Franciszek 
Michalski (kowal) lat 68, Jolanta Józefa Szpera 
4 miesiące, Marianna Komorowska z d. Kamola 
rrssEBoannBBMBiaaiaManuBBRMMKBaaHUManBHBKHaMMEM
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Marek Dulęba, załatwiwszy* sprawy majątkowe swo­

jej kuzynki — zabiera ją ze sobą do Ameryki.

Scuda, który spotkał ich na molo przy przyj­
ściu „Nowej Polski", poznała przed chwilą 
i\Z zaciekawieniem teraz pytała Marka o niego. 
Był to pierwszy w jej życiu, spotkany przez nią 
żywy Murzyn.

Młoda Polka, oszołomiona ogromem miasta i 
tym niezwykłym w porównaniu z europejskimi 
domami wyglądem „drapaczy chmur", patrzyła 
dookoła "zdumionymi oczyma, ale jednocześnie 
chętnie słuchała tego co Marek mówił o Scudzie

Wreszcie zatrzymali się przed domem.
W promieniach zachodzącego słońca, które 6ię 

przedostawały- pomiędzy domami, ten skromny 
jednopiętrowy dom wyglądał smutno. To wraże­
nie potęgowały spuszczone żaluzje na oknach i 
mocno przywiędła na letnich upałach roślinność, 
zdobiąca wejście po obu stronach marmurowego 
ganku.

lwi czekała na nich pośród swoich roślin i 
kwiatów; na ich wesołym, pełnym kolorów tle 
jej wysmukła postać w czarnej sukience wyglą­
dała jak uosobienie smutku. Była bardzo zmie­
niona. Na jej bladej twarzy nie było uśmiechu, 
a śliczne oczy „cudnej dziewczyny" patrzyły po­
ważnie i w skupieniu. Witała ona swoich gości 
z radością w głosie, ale słychać w nim było jak­
by zduszony szloch. Serdecznie ściskała ręce 
Wandy, przyglądając się ładnej Polce z przyjem­
nością i sympatią.

Z Markiem witała się lwi tak, jakby go jakimś 
cudem odzyskała z powrotem. Patrzyli sobie w 
oczy, mocno ściekając się za ręce, bo przez wzgląd 
na Wandę nie śmieli- się przywitać jakoś czulej, 
chociaż oboje tak bardzo by tego pragnęli.

na ten cel. Są one obszerne, suche i zdrowa. W 
takich warunkach wyczerpana pracą szkolną 
młodzież' czuć się może naprawdę dobrze. Kolo­
nia w Psarach obejmuje 225 dzieci. Prowadzi 
kolonię Powiatowy Komitet Opieki Społecznej. 
Kolonia w Mikstacie, prowadzona przez Związek 
Zawodowy Kolejarzy, liczy 400 uczestników.

Wyżywienie na koloniach jest bardzo obfite 
i zawiera 3 000 kalorii, na co składa się dużo ja­
rzyn, nabiału, dostateczna ilość bułek, chleba 
oraz mięsa. Personel wychowawczy, administra­
cyjny i gospodarczy doświadczony i przygoto­
wany do pracy kolonijnej. Stosunek personelu 
do dzieci serdeczny i bezpośredni. W tych wa­
runkach dzieci czują się doskonale, są wesołe, 
pogodne i beztroskie.

Poza wymienionymi koloniami czynne są: 
kolonia Rodziny Milicyjnej w Sośni, kolonia 
dzieci urzędników pocztowych przy nadleśni­
ctwie „Moja Wola", kolonia dzieci szkoły po­
wszechnej ze Skalmierzyc w Psarach. Młodzież 
gimnazjum żeńskiego i handlowego wyjechała 
do Prudnika. Harcerstwo żeńskie obozuje w 
Ustroniu, pow. Kępno. Harcerstwo męskie w 
liczbie ponad 400 osób wyjechało na Dolny 
Śląsk, Ziemię Lubuską i do woj. olsztyńskiego.

Akcja letnia spełnia w całej rozciągłości swe 
zadanie dla dobra naszego młodego pokolenia. 
Chodziło by tylko o to, aby Ministerstwo Oświa-

lat 75, Weronika Ludwig lat 82, Anna Lubojań 
ska z d. Pachulska lat 69, Marian Suski 6 mieś., 
Henryk Parsiegla (robotnik leśny) lat 65, Walenty 
Stodolski lat 79.

KTO ZNA ZYGMUNTA ZAPARTA?
Prokurator JSądu Okręgowego w Ostrowie 

Wlkp.. wzywa wszystkie osoby, którym znana 
jest zbrodnicza działalność b. sztabowego 1 blo­
ków ega w obozie koncentracyjnym w Gusen I 
i II Zygmunta Zaparta, o zgłoszenie się w Pro­
kuraturze Sądu Okręgowego w Ostrowie Wlkp. 
celem złożenia swych zeznań. Zapart był w roku 
1944 blokowym na bloku 16 zwanym blokiem 
śmierci i miał brać udział w masowym mordo­
waniu współwięźniów w czasie tzw. „Krwawej 
nocy w Gusen. Przebywa on w więzieniu w 
Ostrzeszowie.

Adres Redakcji i Administracji: Dąbrówki 1. 
Tel. 19-22.

— Dyżury lekarzy 1 aptek: nocny 8 bm. dr 
Chwialkowski, ul. 3 Maja 5, nocny 9 bm. dr 
Krysiński, ul. Podgórna 4.

Apteka Miejska, ul. Dąbrówki 1. Od soboty 
! 9 bm, godz. 8 Apteka Centralna, ul. Chrobrego.

— Repertuar kin: Apollo — „Wesoły pensjo­
nat" prod. szwedzkiej, Polonia — „Ciche we­
sele" prod. angielskiej.

— Mięso na karty I kat. Na karty I kat. sierp­
niowe ode. „Chleb" nr 52 wydawane będzie w 
Gnieźnie mięso wieprzowe — rąbanka. Rejestra­

cja winna nastąpić najpóźniej do dnia dzisiej­
szego, 8 bm. włącznie przy czym wspomniany 
wyżej odcinek zastąpi kupon rejestracyjny.

— Widzisz, Mark, jak się to okropnie stało! 
Jakie to straszne było dla mnie! Taka byłam 
pewna, że biedny Jerry nie zginął tam w Pacy­
fiku i że go jeszcze zobaczę i... oto zobaczyłam 
go... ale martwego... — nie była już w :tanie 
utrzymać nerwów na wodzy — wybuchła gwał­
townym płaczem. Markowi trudno było zdobyć 
się na jakieś słowa pociechy, czuł on sam tak 
wielkie wzruszenie na widok boleści ukochanej, 
że stał bezradny. Za to Wanda, którą pociąg* ęło 
do. lwi szczere współczucie i podziw dla nie­
zwykłej jej piękności, w serdecznym porywie ob­
jęła łkającą lwi z prawdziwie siostrzaną czuło­
ścią i tuląc ją do siebie cicho powtarzała j ikieś 
kojące polskie słowa.

lwi, chociaż nie rozumiała tego co mówiła do 
niej Wanda, poddawała się słodkiemu brzmieniu 
jej głosu i pod wpływem delikatnej pieszczoty 
pomału przychodziła do równowagi. Wreszcie 
wstając z fotela i ocierając oczy ozwała się już 
opanowanym głosem i zdobyła się na ’ kki 
uśmiech.

— Wybaczcie, d e a r s, (moi drodzy) że taka 
ze mnie niegościnna gospodyni, zaraz zawołam 
Polly, przecież ona szykuje tam jakąś kolację... 
tylko jaka ona będzie — nie mam pojęcia, bo i 
biedna Polly jest wciąż jeszcze .jak nieprzytomna.

Marek, tuląp lwi w objęciach tak mówił do 
niej:

— Kurs przysposobienia kupieckiego. Stara­
niem Dyrekcji Miejskiego Gimnazjum i Liceum 
Handlowego w Krotoszynie zorganizowany został 
na terenie tegoż zakładu kurs przysposobienia 
kupieckiego, zatwierdzony przez Kuratorium. 
Kurs óbejmować będzie następujące przedmioty: 
organizacja i technika handlu, księgowość, aryt­
metyka handlowa, towaroznawstwo, stenografia, 
korespondencja handlowa i biurowość. Kurs roz- 
pocznie się dnia 4 września br i trwać będzie do 
końca czerwca 1948. Wykłady odbywać się będą 
w godzinach popołudniowych.

— 30-lecie drużyny harcerskiej. W Koźminie 
odbyła się uroczystość 30-lecia istnienia ruchli­
wej drużyny harcerskiej. W ramach uroczystości 
odbyła się odprawiona na intencję drużyny msza 
św., otwarcie wystawy prac harcerskich, defilada, 
akademia. Na wystawie wyróżniały się prace 
utalentowanego artysty p. Muchy. W uroczysto­
ściach wzięli udział: założyciel drużyny p. Karol 
Teresiński, jeden z pierwszych jej członków ks. 
Hemdza, phm Józef Bugajny oraz szereg dele- 
gacyj okolicznych drużyn.

— Uratował tonącego. Znany ratownik toną­
cych p. kąpielmistrz Szlachta z Krotoszyna miał 
w tych dniach okazję dokompletowania liczLy 
uratowanych przez siebie osób do pełnego tu­
zina, ratując od śmierci jednego z podchorążych 
tutejszego garnizonu W. P.

— Kolonie.letnie Rodziny Milicyjnej. Rodzina 
Milicyjna przy Pow. Komendzie M. O. w Kroto­
szynie w trosce o zdrowie swych dzieci zorgani­
zowała również kolonie letnie. Kolonie znajdują 
się w Rudzie, pow. Krotoszyn. Korzysta z nich 
ponad 40 dzieci. Warunki mają wspaniałe,* tak 
pod względem mieszkaniowym, jak i aprowiza- 
cyjnym. Zaznaczyć należy, że kolonie zorgani­
zowano wyłącznie własnymi środkami, bez ja­
kiejkolwiek pomocy.

GRODŹISK
— Motoklub „Unia" Poznań — Oddział Gro­

dzisk urządził w niedzielę, dnia 27 ub. m. impre­
zę sportowo-motdcyklową o puchar miasta Gro­
dziska. Otwarcia zawodów dokonał p. burmistrz 
Łysiak. Następnie odbyły się wyścigi na małym 
torze żużlowym. W kat. 100 cm pierwsze miej­
sce zajął p. Przewoźny (Grodzisk), w kat. 125 cm 
p. Bamber (Grodzisk), w kat. 200 cm i wzwyż 
p. Kubiak, zdobywając puchar miasta Grodziska. 
W zawodach brali udział tylko miejscowi spor­
towcy.

CENY MAKSYMALNE W GNIEŹNIE
Na terenie Gniezna ustalone zostały następu­

jące ceny maksymalne, obowiązujące z dniem 
1 sierpnia br. za 1 kg:

Mąka żytnia 90% — 33 zł (hurt), 37 zł (detal), 
mąka pszenna 62 zł (hurt), 70 zł (detal), kasza 
jęczmienna perłowa I gat. 55% 48,50 zł (hurt), 
56 zł (detal), łamana 65% 42 zł (hurt), 49 zł (de­
tal), pęczak 70% 39 zł (hurt), 45 zł (detal), chleb 
żytni z mąki 90% 29 zł (hurt), 31 zł (detal), chleb 
pszenny z mąki 80% 60 zł (hurt), 65 zł (detal), 
bułki z mąki pszennej 80% 50 g 3,60 zł (hurt), 
4 zł (detal).

Mięso wołowe gat. I pieczeniowe 180 zł. gat II 
na rosół 170 zł.

Mięso wieprzowe: kotlet 230 zł, boczek świe­
ży 220 zł, karkówka 240 zł, łopatka 230 zł, że­
berka 160 zł, boczek wędzony 280 zł, polędwica 
wędzona 400 zł, szynka surowa 320 zł. szynka 
surowa krojona 370 zł, szynka gotowana 320 zł, 
szynka gotowana krojona 380 zł, noga gruba 
170 zł, słonina świeża 260 zł, słonina wędzona 
290 zł, smalec 360 zł, masło mleczarskie 430 zł, 
masło osełkowe 320 zł.

Wędliny: kiełbasa popularna 280 zł, zwyczajna 
350 zł, serdelowa 280 zł, krakowska 340 zł, metka 
370 zł, parówki 330 zł, wątrobianka gat. I 260 zł, 
gat. II 190 zł, salceson 280 zł. głowizna 280 zł, 
mortadela 330 zł, kaszanka 50 zł, bułczanka 
70 zł, łój topiony 440 zł. ‘

— Upłynął ledwo miesiąc, a jakże wielka na­
stąpią dla nas obojga zmiana! Moja ty ukochana, 
jedyna na świecie, lwi! Pan Bóg zesłał ci wielki 
ból i zmartwienie do zniesienia, ale jesteśmy już 
razem i ja podzielę z tobą twój ciężar, będzie ci 
łatwiej, lwi! A niezadługo będziemy już na 
zawsze ze sobą i nic nas nie rozłączy... już na 
całe życie, prawda, lwi? — podniosła ku niemu 
pełen ufności wzrok.

— Tak, mój Marku drogi, nic nas nie rozłączy! 
ja ci tak bezgranicznie wierzę, ale się obawiam...

— Czego, lwi, czego? — pytał z niepokojem
— Źe teraz nie będziemy się mogli pobrać tak 

prę lko ..
— Z powodu żałoby?
— Nie, Marku, żałoba ta prawdziwa, którą się 

nosi w sercu, a nie na pokaz ludziom, ta nie była 
by może przeszkodą, tak mnje się zdaje, bo Jerry, 
który przecież jest zawsze ze mną j patrzy na 
mnie stamtąd, gdzie teraz jest jego duch, on by 
mi za złe tego nie wziął... Bo on wie, że pozo­
stałam sama jedna na świecie i będzie się on 
cieszył, że mam ciebie, Marku. A i ślub nasz 
przecież odbędzie się. po cichutku, bez żadnego 
rozgłosu, i wiesz, gdzie bym chciała żeby się od­
był?

— Gdzie, kochana?
— Tam, w Meksyku, w tym Guadalajara, gdzie 

pochowany jest mój biedny ojciec, tam chciała 
bym blisko niego... ty się zgodzisz na to, Marku?

— Ależ tak, oczywiście, lwi... ale o jakiejże

Na marginesie

Wypowiadamy wojnę...
Utarto się przekonanie, że wszystkiemu winna 

demoralizacja powojenna, że wskutek wojny za­
tarły się pojęcia uczciwości, rozwinęła się nie­
chęć do pracy i/ między innymi wzrósł w za­
straszający sposób alkoholizm. Sąd laki ponie­
kąd słuszny jest jednak jednostronny. Naród 
polski, niestety nie od dzisiaj — słusznie, czy 
niesłusznie, jest uważany za społeczeństwo lu­
biące nadużywać napojów alkoholowych. To co 
szlachcic „sobie-pari" ijważał za jedną z naj­
większych swych zalet — wytrzymałość w pi­
jaństwie, zostało przyjęte bez zastrzeżeń przez 
część nowoczesnego społeczeństwa polskiego.

Zastanawiając się, czy plaga pijaństwa, która 
ogarnęła ostatnio nasz kraj w zastraszający 
sposób, jest Skutkiem demoralizacji, chorobli­
wym nałogiem, czy też przyczyny tej choroby 
społecznej mają głębsze podłoże, dochodzi się 
do wniosku że źródło zła leży głębiej. Szereg 
organizacyj młodzieżowych, jak i osób doro­
słych, mających zdrowe-^odstawy organizacyjne 
i zajęcia silnie absorbujące umysłowość swych 
członków, przez danie im emocjonalnych prze­
żyć, czy to duchowych, czy nawet fizycznych, 
bez większego wysiłku zdołało odciągnąć swych 
członków od zgubnego nałogu, mimo nieraz 
uprawianego poprzednio pijaństwa.

Przeżycia emocjonalne, zreblizowane w życiu 
zbiorowym, nieraz nieosiągalne w pracy indy­
widualnej, znalezienie zadowolenia w dobrze za­
śpiewanej zbiorowo-pieśni chóralnej, osiągnię­
cie wyników sportowych, cukces w jakiejkolwiek 
pracy pozytywnej stały się najlepszym środkiem 
zaradczym w tej chorobie. Liczne rzesze lko- 
holików pokierowane odpowiednio, znalazłszy 
spełnienie nieraz niewytłumaczalnych, przez nich 
samych tęsknot, znalezienia czegoś nowego, 
znalezienia ścieżki do krainy lepszego „ja", le­
żącej gdzieś poza horyzontem codziennych prze­
żyć, odsuwa się od zgubnego, niszczącego ich 
ciało i (jucha nałogu.

Tak rozumując, postanowili zgromadzeni na ze­
braniu w Starostwie Powiatowym w Kole w 
dniu 29 lipca 1947 r. przedstawiciele wszystkich 
organizacyj i grup społecznych wypowiedzieć nie­
ubłaganą wojnę pladze pijaństwa w powiecie 
kolskim.

Pod przewodnictwem p: starosty Olisklewicza 
ustalono następujący plan działania:

Zorganizować w pierwszym tygodniu paździer­
nika „tydzień antyalkoholowy".

Zwrócić się de władz administracyjnych o spo­
wodowanie ścisłego przestrzegania przepisów 
ustawy antyalkoholowej.

Ograniczyć publiczne zabawy taneczne, połą­
czone z konsumpcją alkoholu.

Możliwie zupełnie zlikwidować udział mło­
dzieży w imprezach publicznych połączonych z 
konsumpcją alkoholu.

Napiętnować osoby ukarane za pijaństwo, przez 
podanie ich nazwisk do publicznej wiadomości.

Najważniejsza jednak akcja, to wspieranie or­
ganizacyj kulturalnych, propagowanie szeroko 
zakrojonej akcji sportowej, teatralnej, chó­
ralnej i odczytowej.

Wprowadzając to wszystko w czyn, mają, 
przedstawiciele społeczeństwa kolskiego to prze­
konanie, że w wojnie wypowiedzianej pijań­
stwu odniosą oni zwycięstwo. Społeczeństwo 
przyrzeka swą współpracę.

J S.

NOSACIZNA — W POWIECIE
INOWROCŁAWSKIM

W trzech wsiach powiatu inowrocławskiego 
pojawiła się wśród koni nosacizna. Lekarze we­
terynarii przeprowadzają badania krwi koni, któ­
re zdradzają objawy choroby zaraźliwej także dla 
ludzi. 10 koni, u których stwierdzono nosaci­
znę zastrzelono. Dotychczasowe straty oblicza 
się na 2 miliony złotych.

przeszkodzie mówiłaś, lwi, nie domyślam się?
— Testament ójca... który jest u Searchera, l te­

raz już może być otwarty. Już za tydzień ma to 
nastąpić.

— Więc? jeszcze nic nie rozumiem...
— No, jakto? a dochody od tych miliardów? 

co będzie, jeżeli w testamencie kazał, żebym 
z nich korzystała? to się przecież stać nie może, 
bo ty byś mnie nie chciał wtedy z tymi prawie 
trzema tysiącami dolarów dochodu na minutę — 
sam mi to przecież, Marku, mówiłeś, pamiętasz?

— Tak, masz rację, lwi, to by stanowiło prze­
szkodę, bo ja pragnę cię mieć za żonę, ale bez 
tych jakichś szalonych pieniędzy... tak, to by 
było fatalne! oczywista, że mustmy czekać na 
otwarcie testamentu i wdedzieć, jaką jest^ta osta­
tnia wola twojego oj-ca? Ale, lwi, nie martwmy 
się przed czasem! Ja nie sądzę, a nawet czemuś 
pewien jestem, że twój ojciec, który tak ciebie 
kochał, nie postawił w testamencie żadnego wa­
runku krzywdzącego ciebie, albo krępującego. 
Przekonasz się, najdroższa! — mówił to Marek 
z przekonaniem, całując szafirowe oczy swojej 
„cudnej dziewczyny".

— A teraz, Marku, kiedyś mnie tak uspokoił, 
mam do ciebie prośbę, spełnisz ją, prawda? — 
uśmiechnęła się, patrząc na niego przymilnie.

— Czy możesz wątpić? co za prośba, mów 
prędzej.

— Namów, Marku, twoją kuzynkę, bo mnie ona 
nie rozumie, żeby u mnie zamieszkała... taka sa­
ma jestem, jedynie ta moja stara Polly ze mną... 
I tak smutno mi i ciężko. A ona, ta śliczna Wan­
da, taka miła, spodobała mi się od razu i taka 
ona musi -być dobra... Powiedz jej, Mark, że ją 
bardzo o to ją proszę i postararm 6ię, żeby jej tu 
u mnie było bardzo dobrze. Przecież ty byś nic 
nie miał przeciwko temu? — Marek patrzył na 
nią zachwycony.

(Ciąg dalszy nastąp!)
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W dniu 4 sierpnia 1947 roku zmarł śm.ercią tragiczną śp.

Edward Balcerzak
pracownik Fabryki Krzeseł i Foteli W. Majchrzak 

tir. 21.9 1923 roku.
W Zmarłym utraciliśmy sumiennego i oddanego nam pra­

cownika.

33 593.

Kierownictwo i Pracownicy 
Fabryki Krzeseł i Foteli 

W. Maj’chrzak

R
Wczucie, wieńce i kwiaty złożone
P-

jo Kiełpińskiego 

g zapłać!
żona, dzieci i rodzina
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z dużą praktyką — tylko siły wy­
soko kwalifikowane — potrzebni 
do Oddziału i Ośrodków w terenie 
Zgłoszenia z odpisami świadectw do

fl A A S r SWg Okr. Oddz. Przemysłowo- 
Rol"y - Poznań, ul.

01 I* In mlii Chełmońskiego nr. 1/2.

Tel. 79-B1, 79-82, 70-91, 70-92,
p-1489

SZTANDARY
Chorągwie — Paramenta kościelne 

wykonuje fachowo i reperuje 
mistrz hafciarski

Pi4380 STEFAN JAKUBCZAK
Poznań, Szwajcarska 19 (przy Rynku Wildeckim
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Lekarskie
Samodzielna gosposia do więk­
szego domu ze spaniem, zaraz. 
Cicha 17. 33434

GŁOS WIELKOPOLSKI ____________ 1___________________ ł.

»“■«■■■ ł
Dnia 6 sierpnia 1947 zasnęła w Bogu po krótkich, 

lecz ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., 
moja najukochańsza żona, mamuni#, córka, siostra, 
szwagierka, ciocia, śp.

z Wyrzykiewlczów

Teresa Młynkiewicz
przeżywszy lat 29.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 9 sierpnia br„ 
o godz. 12 z kaplicy cmentarza jeżyckiego. Msza św. 
za duszę drogiej Zmarłej odprawiona zostanie w po­
niedziałek. 11. 8. br., o godz. 8 w kościele Najśw. 
Serca Jezusowego na Jeżycach.

W głębokim nieutulonym smutku 
mąż z córeczką, matka, siostry, bracia I rodzina

Poznań, Szkocja,^Francja, Ameryka.
Osobnych zawiadomień nie wysyła się.

SPÓŁDZIELNIA POŻARNICZA
Pracy i Użytkowników z odp. u.
w Poznaniu, ul. Jagiellończyka, tel. 28-40
Naprawia i dostarcza:

motopompy, sikawki, węże, gaś­
nice i inne przyrządy pożarnicze.

Projektujemy:
obronę przeciw-pożarową obiek­
tów przemysłowych.
Prawdziwie fachowa obsługa. 
Ładowanie i konserwacja gaśnic.

33311

Cukrownia Głogów

zatrudni natychmiast

1O
wykwalifikowanych 

murarzy
na korzystnych warunkach

Zakwaterowanie i utrzymanie za­
pewnione

8-184

Nr 217 (879)

Dr Warpechowski Bernard — 
specj. chorób nerwowych, ul. 
Daszyńskiego 22 (G. Wilda), z 
powodu urlopu od dnia 6. VIII. 
do 6. XI. 47 nie przyjmuje. 

k!368

Wolne posady

Ogrodnik, młodszy pomocnik, 
kwiaciarz zaraz. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 33381.-----------4----------------------------  
Chłopiec do posyłek potrzebny. 
Piekarnia Knast. 3 Maja'6.

p4455

Siły fachowe zaraz potrzebne. 
Artystyczna Cerownia — plac 
Wolności 1. . 8-13

Murarzy wykwalifikowanych 
przyjmie Gaziński, Jarochów- 
skiego 32. 33412

Krawców na miarowe mundu­
ry wojskowe przyjmie« jeszcze 
Spółdzielnia PZU., ul. Jackow­
skiego 22. 8-154

Przedsiębiorstwo Budowlane — 
W. Urbaniak, Poznań, Droga 
Dębińska 10, przyjmuje mura­
rzy. cieśli i stolarzy. 33336

Gosposia samodzielna do 2 o- 
sób zaraz. Grodziska 18a, par- 
terfRel 78-14. 33426

Biegły

otrzyma dobre stanowisko. 
Oferty GL Wlkp. nr 33316.

Program audycyj radiowych na niedzielę, 10. bm.
(Zastrzega się zmiany w programie)

6.57 Aud. por.; 9.00 Nabożeństwo; 10.00 Aud. region.; 11.00 
Chwila poezji. Wiersze Eug. Morskiego, rec. H. Skarżanka; 
11.05 Muz.; 11.35 Gawęda z dziećmi; 11.57 Sygn. i hejnał; 
12.05 Poranek symf.; 13.30 „Niemcy po wojnie11; 13.40 Aud. 
dla świetlic wiejskich; 14.25 Chwila Biura Studiów; 14.30 Za­
gadki radiowe; 14.40 Teatr Wyobraźni —- „Igrce walą w gród11; 
15.20 Aud. dla dzieci — „Wlazł kotek na płotek11; 15.40 Reci­
tal skrzypcowy; 16.02 Nadprogram; 16.10 Audycja dla wsi; 
16.25 Koncert rozywk.; 16.45 „Polska i Czechy11, recenzja;
16.50 Bajki Benedykta Hertza; 17.00 „Podwieczorek przy mi­
krofonie11; 18.15 Recenzje; 18.25 Aud. rozywk. pt. „Wiersz 
i piosenka1*; 18.50 „Rozmowa Krakowianina z Warszawianką11; 
19.00 „U naszych przyjaciół11; -19.30 Aktualn. dźwiękowe;
19.50 Koncert Polskiej Kapeli Ludowej; 20.30 „Dla każdego 
coś miłego11; 21.00 Dzień.; 21.30 Aud. chopinowska; 22.05 
Lokalne wiad. sport.; 22.15 Muzyka taneczna; 23.00 Ostatn. 
wiad.; 23.10 Wiad. sport, z W-wy; 23.20 Program na dzień 
następny; 23.30 Muz. taneczna; 23.55 Z ostatniej chwili.
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I
Korespondencyjne Kursy Księ­
gowości. Informacje: Lublin, 
skr. poczt. 105. 8-18

Nauka

Tańców nowoczesnych wyucza , 
Adela Szczurkówna — Jan 
Szczurek, aleje Marcinkowskie-1 
go 2a. 32892

Handlowe Kursy Półroczne — 
ranne i popołudniowe, rozpo­
czynam 1 września. Kursy Han­
dlowe Smólskiego, Wawrzynia­
ka 33. 8-117

Osobiste
Rzuconą obelgę w dniu 17 lip- 
ca 1947 r. na Czesława Za- 
wodkę z Zbąszynia, odwołuję. 
Apolinary Matysiak. 8-172

Przetarg nieograniczony
Państwowy Zarząd Wodny w Koninie ogłasza 

nieograniczony przetarg na dzień 18 sierpnia 1947 
roku ha wykonanie 12 000 sztuk iglic betonowych 
z dostawą do brzegu rz. Warty, na odcinku 
Białobrzegi — Slugocin, tj. od km 358 (10) do 
382 (34) w miejscach wskazanych przez Państw. 
Zarząd Wodny w Koninie — w terminie 2 mie­
sięcy od daty zawarcia umowy. Z tego po 50% 
całej ilości w każdym miesiącu.

Informacje i podkładki ofertowe możha otrzy­
mać w godzinach urzędowych w biurze Państw. 
Zarządu Wodnego w Koninie za opłatą 300 zl.

Oferty w zalakowanych kopertach z napisem: 
„Oferta na wykonanie iglic“ należy składać do 
godziny 10 dnia 18. 8. br. włącznie w Sekretaria­
cie Państw. Zarządu Wodnego w Koninie.

Oferent winien złożyć wadium w wysokości 2% 
od sumy ofertowej w Kasie Państw. Zarządu 
Wodnego w Koninie — względnie dowód zwol­
nienia od obowiązku złożenia wadium.

Jako wadium można złożyć obligacje P.P.O.K. 
— listy gwarancyjne banków państwowych wzglę­
dnie innych banków, lecz opiniowanych przez 
Ministerstwo Skarbu. x

Wadia nieprzyjętych ofert zwrócone będą w 
terminie 10 dni po otwarciu ofert.

Otwarcie ofert natąpi 18 sierpnia o godz. 10 
w w. w. biurze. Państw. Zarząd Wodny zastrzega 
sobie prawo dowolnego wyboru ofęrenta, unie­
ważnienia przetargu bez podania powodu! oraz 
częściowego skorzystania z oferty względnie po­
działu robót pomiędzy kilku oferentów.

Konin, dnia 4. 8. 1947 r.
Kierownik Zarządu 

(inż. Wł. Chądzyński)8-162

O6ŁOSZf/VfA OROEtEj"^d,“
Biuro Ogłoszeń czynne w dni powszednie od 8—19-tej, w soboty od 8—17-tej w Poznaniu przy ul. Wyspiań­
skiego 10, I piętro. — Tel. 64 75 i 62-70 (wewn. 5). — Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada.

Potrzebna pracownica do ma­
szyny trykotarskiej niekoniecz­
nie przyuczona. Zbąszyńska 5 
m. 6. 33354

Zespół maj. państw. Leopoldo- 
wice.ł poczta Węgrzyn, st. kol. 
Węgry, pow. Wrocław, zatrudni 
na warunkach — w myśl umo­
wy zbiorowej — ordynariuszy, 
wszelkich kategorii rzemieślni­
ków, jak kowali, traktorzystów, 
szoferów, stelmachów, ślusa­
rzy, szwajcara, karbowych, 
robotników rolnych dniówko­
wych i robotników rolnych se­
zonowych. 8-185

Gosposia do 3 dorosłych osób 
na prowincję potrzebna zaraz. 
Przemysłowa 53, m. 24. 33469

Gospodarz samotny potrzebny.
Poznań, Niegolewskich 20 — 
skład. 33468

Księgowa
potrzebna zaraz. — Zglosz. 
Spółdz. Rolniczo-Handlowa 
Żmigród k. Rawicza. 33476

Pomocnica domowa, stała, go­
towanie, potrzebna od 15. 8. 
Warunki dobre. Oborska, Nad 
Wierzbakiem 15. 32983

Pomocnik bednarski na stałą 
posadę. Bosy, Szamotuły, Ry­
nek 28. 8-181

Technik, obznajmiony z wytwór 
czością konserw owocowo-wa­
rzywnych, potrzebny natych­
miast. Spółdzielnia Samopomo­
cy Chłopskiej, Fordon, powiat 
Bydgoszcz. 8-178

Gosposia, starsza, potrzebna.
Wilda, Szwajcarska 22. m. 2.

33537

Czeladnik stolarski potrzebny 
zaraz. Stolarnia, Stolarska 2. 

33527

Szuka posady
Jpdalnię w dobrym stanie — 
sprzedam korzystnie. Grzędow- 
ski, Jeżycka 32. 33592

Księgowy, kalkulacją przemy­
słową z dypl. Ak. Handlowej, 
szuka odpowiedniej posady. 
Oferty ,,PAP‘‘ Poznań, Miel­
żyńskiego 8 nr 3554/47. 8-152

Początkujący księgowy, wy­
kształcenie średnie, znajomo­
ścią przebitk. i uproszczonej 
poszukuje praktyki. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 33370.

Poszukuję pomocy domowej, 
młodszej lifb starszej, na stałe 
lub kilka godzin dziennie. Naj­
chętniej z wioski. Młyńska 3, 
skład spożywczy. 33526

Trykotarkl jnogą się zgłosić.
Kopernika 4, m. 3. 33523

Posługaczka, przedpołudniowe 
godziny, potrzebna zaraz. Wej- 
manowa. Kościelna 17. 33510

Express, aparat do kawy, oka­
zyjnie. Prądzyńskiego 13, m. 8. 

33273

Magazyn mebli, jadalnię, sy­
pialnie, kuchnie, tapczany, fo­
tele. — Banaszyński, Poznań, 
Półwiejska 20, tel. 43-58.

8-12

Maszynistka początkująca szu- I 
ka pracy. Oferty Glos Wielko­
polski nr 33409.
Pomocnik piekarsko-cukierni­
czy, samotny, szuka posady. 
Oferty Głos Wlkp. nr 33573.
\---------------------------------------

Ogrodnik, kawaler, lat 44, po­
szukuje posady samodzielnej, 
doprowadzenia większych plan­
tacji. Of. Głos Wlkp. nr 8-174.

Elektryk, egzaminowany me­
chanik samochodowy, specjal­
ność: elektrotechnika samo­
chodowa, motory elektryczne, 
akumulatory. Języki: angielski, 
niemiecki. Oferty Głos Wielko­
polski nr 33533.

Panienka ze zdolnościami do 
krawiectwa szuka posady — 
również w innej branży naj­
chętniej ze spaniem. — Oferty 
Głos Wielkop. nr 33503.

Szofer, czerwonym prawem ja­
zdy. praktyką warsztatową, po­
szukuje posady. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 33473.

Ogrodnik, żonaty, znający wszy­
stkie działy ogrodu, i pszcze­
larstwa,/ poszukuje posady na 
odpowiednim majątku. Oferty 
Głos Wielkop. nr 33466.

Księgowy rutynowany, bilansi- 
sta, załatwia podatki, finanse, 
przyjmie prace godzinowo. — 
Oferty: ,,PAR“, Ratajczaka 7, 
pod 8,142. p4463

Szofer, czerwone prawo jazdy, 
poszukuje posady. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 33504.

Sekretarka obejmie posadę w 
majątku lub poważnej instytu­
cji wojew. poznańskiego. Wa­
runek: mieszkanie (2' pokoje z 
kuchnią). Oferty Glos Wielko­
polski nr 33497.

Chłopak silny potrzebny zaraz. 
Wytwórnia cukierków, Małec­
kiego 7. 33499

Dziewczyna starsza potrzebna 
do prac domowych, utrzyma­
niem. Skład spożywczy, Mar­
szałka Focha 187. 33557

Gospodyni, kuchmistrzyni, zna­
jąca się dobrze na kuchni, za­
prawach, pieczeniu, chowie dro­
biu, przyjmie też chętnie posa­
dę w większej stołówce. Zgło­
szenia: Mickiewicza 9, m. 6.

33486

Rutynowana stenotypistka — 
przyjmie posadę od 1 września. 
Oferty nr 2611: Czytelnik, Ar­
mii Czerwonej 1. c2756

Sprzedaże

Kamienicę, willę, parcelę tanio 
kupisz. '— Szybko sprzedasz 
tylko jrzez firmę „Union11 Po­
znań, Rzeczypospolitej 4.

32907

Bufety kuchenne — szafy — 
łóżka, całe komplety, poleca 
tanio Magazyn Mebli — Za 
Bramką 4 (przy placu Bernar­
dyńskim). p4317

Meble różne, wielki wybór, ko­
rzystnie. Janiak, Poznań, Ry- 
baki 6, w podwórzu. p4338

obeznany również z biurem 
wypłat potrzebny do zakła­
du przemysłowego w Po­
znaniu. Oferty z życiory­
sem "Ho Głosu Wielkopol­
skiego pod nr 33488.

2 LODÓWKI na prąd uni­
wersalny i 2 KOMPRESORY 

do chłodni sprzeda
M. Grządzielski i L. Kupka 
Skład Przyborów Rzeźnic- 
kich, Poznań, ul. Wroniec- 
ka nr 10 — Telefon 27-56.

C2754

Materace, ramy sprężynowe, 
tapczany, sienniki, worki. Wrze- 
śniewicz, Ratajczaka 7, I. ptr. 
tel. 36-31. p4344

Dzieła sztuki, przedmioty użyt­
kowe sprzedaje — kupuje — 
przyjmuje Komis „Lamus11, ul. 
Sieroca 5/6. p4383

Samcchud ciężarowy — marki
Ford. 2-tbnowy, po kapitalnym 
remoncie. Kraszewskiego 28, 
skład obuwia. 33169

Trzcinę (maty) wagonowo i 
drobnicowo poleca K. Szych, 
Poznań, Wały Batorego 3, tel. 
35-19 (obok Izby Skarbowej).

P4395

I
Chevrolei

3-tonowy, rejestrowany, na 
chodzie, stan pierwszorzęd­
ny, okazyjnie sprzedam. 
Wiadomość: Wierzbiecice 
17 m. 2. 33529

Korkowe płyty, grubości 2 do
150 mm dostarcza „Artebe“, 
Kantaka 10. c2636

Bernardyn pies, okaz, 17 mie­
sięczny, korzystnie. Grodziska 
18a, tel. 78-14. 33427

l.a Kredę malarską wagonowo 
I. a Węgiel bukowy wagonowo 

l.a Kif szklarski drobnicę 
poleca

Tilwiiati Jłzekiecki
Bydgoszcz, Em. Plater 17

Przetarg nieograniczony
Państwowa Centrala Handlowa O. W. w Po­

znaniu, plac Wolności 17, ogłasza przetarg nie­
ograniczony na wykonanie Tobót przy przebudo­
wie domu dla Powszechnego Domu Towarowego 
w Gnieźnie przy ul. Dąbrówki, narożn. Łokietka.

W zakres remontu wchodzą następujące ro­
dzaje robót:

roboty
s

murarskie, 
ciesielskie, 
stolarskie, 
instalacyjne, 
malarskie, 
szklarskie.

Przy składaniu ofert i wykonywaniu robót obo­
wiązują przepisy rózp. Rady Ministrów z dnia 
29. 1. 1937 o dostawach i robotach na rzecz Skarbu 
Państwa, § 1/1.

Państwowa Centrala Handlowa O. W. Poznań, 
zastrzega sobie prawo zwiększenia lub zmniejsze­
nia robót w granicach 15°/o wzgl. unieważnienia 
przetargu bez podania przyczyn, jak również za­
strzega sobie prawo wyboru oferenta.

Ślepe kosztorysy zainteresowani mogą odbie­
rać za zwrotem kosztów w wysokości 150,— zł 
w biurze Państwowej Centrali Handlowej w Po­
znaniu, plac Wolności 17. I piętro.

Oferty winny być poparte złożeniem wadium 
w wysokości 2% od sumy oferowanej, wpłaco­
nego na rachunek czekowy nr 899 w Banku Go­
spodarstwa Krajowego, Oddział w Poznaniu. Poza 
tym należy przedłożyć uwierzytelnione odpisy 
świadectwa przemysłowego na dany rok oraz kar­
ty rzemieślniczej, uprawniającej do wykonywa­
nia poszczególnych robót.

Oferty należy wnieść do dnia 18 bm.
Termin rozpoczęcia przetargu wyznacza się na 

godzinę 9 dnia 19 sierpnia 1947 r. w biurach Pań­
stwowej Centrali Handlowej O. W. w Poznaniu, 
plac Wolności 17.

Należność za wykonanie i przyjęte prace będzie 
wypłacona najpóźniej w ciągu 21 dni, licząc od 
dnia złożenia sprawdzonych i przyjętych 
chumików. “ ’ " 8-187

ra-

Kupna

Woski, stearynę, parafinę, tłu­
szcze, sodę amoniakalną, wszel­
kie artykuły chemiczne, pła­
cimy najwyższe ceny. Wytwór­
nia „Słoń, Kantaka 7. p4109

Kupiec poszukuje pokoju z 
kachnią w okolicy Parku Wil­
sona. Oferty Głos Wlkp. nr

  33337

Sprzedamy
2 maszyny ręczne do wy­

robu dachówek cemento­
wych wraz z formami

Kafle używane, rury zapie- 
cowe

Motory elektryczne na prąd 
stały różnej mocy

Klinkier
Flisy
Płyty granitowe, szlifowane
Okna żeliwne
Tarcicę sosnową i dębową. 
Wielkopolska Spółka Budo­
wlana, M. Focha 130/132. 
Tel. 67-36. 33547

Sznury i szczeliwa konopne, 
bawełniane, azbestowe oraz 
kauczuk kupuje „Artebe11 Kan­
taka 10. s-29

Maszyn biurowych kupno, 
sprzedaż, naprawa; przepisy­
wanie, powielanie. Piotr Pie- 
przycki, aleje Marcinkowskiego 
26, tel. 23-62. p4279

Mikroskopy, nawet niekomplet­
ne kupuje Wesołowski, Niedbal- 
ski i Ska, Łódź, Nowomiejska 3.

8-17

Szkocki terier % r. Karwow­
skiego 5a m 13. 33321

Fortepian Bluthnera, pianina 
najkorzystniej u fachowca Dry- 
gasa, Skarbowa 15. p4449

Motocykl „Standart11 250, po 
generalnym remoncie, korzyst­
nie sprzedam. Oferty „PAR11 
Ratajczaka 7 pod 8,125.

P4451

Materace, tapczany, leżanki, 
fotele. ,,Rekotda“, ul. Kurza- 
noga (boczna Ratuszowej).

p4454

Maszyna do" szycia, gabineto­
wa, okazyjnie. Janiak. Ryba- 
ki 6. p4466

Maszynę do palenia kawy, bę- 
hón Średnicy 75 cm. Zgłosze­
nia: „Elektrosprzęt“, Dąbrow­
skiego 3. p4478

Wytwórnie cukierków, czynną, 
sprzedam. Oferty: ,,PAR“, Ra­
tajczaka 7, pod 8,172. p4487

Sprzedam sportkę. Dolna Wil­
da 8, m. 4, kl388

Pity taśmowe, tarczówki, wy- 
równiarkę, wiertarkę, szlifier­
ki, motory, wentylator. Gar- 
bary 15, „Model11. p4482

Wózek dziecięcy sprzedam. Je­
życka 10, m. 2. 33544

Philips, super, 7-lamp., prąd 
zmienny. M. Focha 78, m. 14, 
godz. 20—21. 33541

Maszyna damska „Singera", 
gabinetowa. Wielkopolska 7, 

/ 33352

Samochód osobowy A. Opel, ta­
nio. Informacje: Daszyńskiego 
51 m. 10. 33441

Nowoczesny bufet i kredens 
sprzedam. Adres wskaże Głos 
Wlkp. nr 8-138.

Sypialnia nowoczesna oraz ku­
chnia korzystnie. Górczyn, Siel­
ska 36, stolarnia. 33460

Limuzyna DKW 700, rejestro­
wana, warsztaty, Polna 1'5.

33343

Samochód ciężarowy trzytono- 
wy marki Renault na chodzie 
wraz z przyczepką do sprze­
dania. Chodzież, al. Kościuszki 
14. Tel. 133. 8-144

Lodówka, 220 zmienny, 30 000.
Szewska 7, tel. 31-66. 33313

Sypialnię efektowną, dębową, . 
używaną, bardzo dobrym sta­
nie. Pólyiejska 33 m. 16.

33461

r

Konie na rzeź kupuje Gałkow­
ski, Zamkowa 7, tel. 31-55. 
Własne samochody. 8-8

Marynarki, spodnie, suknie, 
obuwie, kupię. Zamkowa 60, 
skład. C2733

Węgiel, koks, kupi „Hatech11,
Marcina 65. . p4420

Kupimy natychmiast maszyny 
trykotarskie od 70 cm do 8Ó 
cm, oraz wykańczarkę. Spiesz­
nie oferty składać: „Caritas11 
Zbąszyń. 8-168

Zamiana

Zamienię pianino w dobrym 
stanie na futro damskie; Óf. 
Głos Wlkp. nr 33428.

3 pokoje z kuchnią Toruń, za­
mienię na podobne w Poznaniu. 
Oferty nr 2613: Czytelnik,/ Ar­
mii Czerwonej 1. C2758

Wolne lokale

Lokale na cichy przemysł, od­
remontowane, urządzone do­
brze położone, okazyjnie od­
dam. Oferty 2603 „Czytelnik'1 
Armii Czerwonej 1. c2748

Szuka lokalu

Studentka solidna poszukuje 
pokoju, cena obojętna ewtl. 6 
miesięcy naprzód. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 33079.

Kulturalna, samotna pani, na 
stanowisku, szuka pokoju, mo­
żliwie śródmieściu, Zgłoszenia 
Firma Papier, Mielżyńskiego 
20. C2746

Urzędniczka p 
umeblowanego 
trum. Oferty 
33391.

loszukuje pokoju 
i, możliwie cen-

Głos WJkp. nr

Poszukujemy pokoju, cena o- 
bojętna. Oferty Głos Wlkp. nr 
33438.

Student pracujący szuka poko­
ju umeblowanego ewtl. puste­
go. Oferty Głos Wlkp. nr 33390

Pokoju umebl. z utrzymaniem 
lub bez, okolica Łazarza, po­
szukuje. Oferty Glos Wlkp. nr 
33413.

Pilne, pokój z kuchnią z wygo­
dami, wszelkie koszta zwrócę. 
Oferty Głos Wlkp. nr 33338.

Mafego pustego pokoju. Kiliń­
skiego 6, m. 8. kl389

Dzierżawy

Dom 3-pokojowy kuchnią, chlew 
i mórg ogrodu do wydzierża­
wienia od 1Ś. 8. Adres wskaże 
Głos Wielkop. nr 33135.

Zguby

Ostrzegamy przed kupnem skra­
dzionego mikroskopu wyrobu 
PZO nr 2192 7. imersją Rei- 
chert nr 85 175 oraz maszyny 
do pisania „Continental11 nr 
518325. Zakład Mikrobiologii 
Lekarskiej Uniwersytetu Po­
znańskiego, Wały Wazów 25. 

33320

Unieważniam kartę rowerową 
nr 12086 na nazwisko Roman 
Przybylak, ul. Norwida 4.

ki 374

Różne
Stopy do pończoch, skarpet 
nadrabiamy „Rekord11 św. 
Marcin 6. 33424

Wytwórnia gorsetów, biustono­
szów, pasy na ciążę. Wanda Kę- 
cinska. Sienkiewicza 3, m. 4 
(Jeżyce), telefon 86-11. 33481

Wykonuję 
wszelkiego rodzaju na­
prawy zegarków oraz 
biżuterii.
MATYSIAK
Fredry 1.

A.

P4477

Oddział w Poznaniu
poszukuje

ubikacji biurowych 
i warsztatowych
Oferty: Państwowa Komunikacja Samochodowa

Oddział Poznań, ul. Gąsiorowskich 4
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